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Sałomu~~wr e 
i .Sałomonowicze 
zakrzątnęli się 

• • energ1czn1e 
kolo gigantvcz1un schody· 

650.000 ao/arów. 
Lódź, 22 stycZin~. 

Zapowil'ed'ź rejestra:cji SaJomanów i 
Salomonowiczów ściiągnęła w d1t1~iłl 
wczorajszym do redakcji ,„.Expressu" 

z ROK V. I LóDl, SOBOTA, 22 STYCZNIA 1927 ROKU. I CENA NUMERU 20 · OROSZY. I NR. 22 caile fai~ngi preteooerutów do gitganzyc:z „;---...i.1..-.;.....-------------------!----------------.L--..-... nego spadku. M:nno k1Hkafomt1nY'Ch zastrne:beń odi.o 

Ani. H1··nde· nburg, ani· Mussol1·n1„ ~:t:ili~~u n;;n~v as~o~;tki;kó~a~~ wet ~cdna parui Sakmanowa· 
Wskutek n'.łezrc.ŻumJeniila narsrej notat 

nie są autorytetem dla marszałka Piłsudskiego. ~~zt~~;~J?~~~d:S 
Szal rządu połsklago nlB dil)B sł' „nągrać0 na płyty gramolonowa. ::l~~n :r0f~ktsa~:~:~zó:e·b~~ 

Warszawa, 22 stycmia. 
'Jedm z najwi'ększycb pism amerykań 

.kich zorgainiirzowafo w Buropile Cmprezę 
mającą na celu ui>rzystępniietllie zaporoo 
cą radia pubłiezoośoi St. Zjednoczonych 
przemówień najrwiiiękS'zycb mężów staniu 
w Europie. 

Ma się tn odbyć VI ten SPosób, Oż tyły 
ty gra:mofonawe i przemówiieni:ami mę-

. żów stanu Europy, zostainą Jn'zew'i!etlło­
ne do Ameryki i zapomocą radja prze­
mówiienlia te będią mprodukowane w ca 
ki Ameryc,e. 

H:tndienburg i Mussollilm wygiłosiffii jut 
spę<e}a,lne prremówf..OOia, utrwalone na 
Płytach gramofonowych· 

Mairszatek Plilsudskli, do Wtórego si;ę I lllliego, otrzymaił za pośred!I11ictwem od­
zwrócono z anail!ogiczną propozycją - nośny.eh instarncji chaimkterystycmą od­
ochnówDł. wwiedi, ż.e t11ile są oni autiorytetein <lila 

A gdy przedstawilC!iel amerykański marszałka Pill'sudlsilcilego. 
powołał s:ię na Hiooenburga 1 MussoH-

NE+ i'iłd ::;µg • • 

Zamach wojskowy na r.otwie. 
Porucznik na czele kompanii rozbroił policję i zajął 

urzędy. 

Ryga, 21 stycz;!lli:a· oitirzyma:ni~u wiadomo~ot o powyższych 
W miasteczku Wo1mair dJ21'.fSl'.iai rano wypadik'<l!ch wyda1 zarządzeoi:a. dziJękii 

pomi·ędzy godiz. 4.30 o 5-tą pewiien poru- którym ca·łe zajśc.~e zostało natychmiast 
cro:lk na czele komp.amji 8-go pwtku pile- ~1kw)dJowa·oo i w;1ll!ny poruczn11k ·wraz 

wszys:tkileh pre1~e1nd1i:m•tów do schedly, by 
pod•jąć s.pólną akcję. 

Rejestrację za'kQńczymy rf.loodwofal· 
JJ!Le w JXJin[.edzii:aiłek. 

Zdemolowa11ie· 
· kina 

za wyświetlanie obrazu 
Ben-Hur. 

Białystok, 22 śity<Cz'fl:!a. 

'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! choty, pod pr.eiekstem ćwiczeń nocnych z kilfil<u d111111ymr4 wr.1111owajcami. rostia!U na.­
wymaszerował z koszar ·i po wkroczeruitu tyichmasrt: uwfuęz.iileni !i oddanli pod sąd wo 
dJo miaistecz.ka, roz.bro'.ll od1dlv:ia~ p0J1~cii. ~C111J1y. 

W ootatnll'ch d11uiaieh wYśw;ietnail 'kt:no­
teaitir Ap0Ni0 w B:ia:łymstl()lku obraz BC!Il* 
Hur. W f:lfan1Ie tym dopoait!f'zyll St'.ę rah:,n.ąit 
Ma.ilostocki obraizy rel1'.1gji i zażądtat od 
W•laś1ct'.lcOela ktna usu'llli.ęc1:a Umu. 

Zastrzelił się 
podchorąży szkoły . 

artyleryjskiej 
z powodu zawiedzionej 

miłości. 
Warszawa, 22 stycznta. 

V•/ korytarzu oficyny domu przy ul. 
Krak. Przedmieście 1 rozległ się . wczo­
raj po południu głośny huk wystrzału. 
Na o<l~tos ~trzału wpadł do korytarza 
dozorca cbmu, który ku swemu przera 
żeniu ~astał !C'iącego na posadzce mło­
dego m<:tctyznę w mundurze wojsko­
wym. Z ok~hcy serca, gdzie byt strzat 
wymicrzo11y. obticie toczyła sie krew. 

Vi kilka minut zjawił się na miejscu 
wypadku ofi~er inspekcyjny komendy 
miasta, oral lCkarz dyżurny garnizonu. 
Po udzil!ł,,.uiu 11ierwszej pomocy ustalo­
no, iż mł9dy \\ c,jskowy nazywa się Wła· 
d}·staw Zukowski, ma lat 24, Jest ka­
pralem i uciniern oficerskiej szkoły- ar-
~~-lt>r ji w 1 orunia. · 

Odzy5Jm'\'szr chwilowo przyfom­
no5ć, Żukowski z1ofał wyszeptać kilka 
urywanych słów <; zawiedzionej miłości 
powt/\rzył też kilkakrotnie imię „Stani­
sławy", 

\V cieżkirn sfanłc przewieziono go do 
szpitala oiiccr·~.kiej szkoły sanitarnej. 

Aresztowanie oficera 
\(asowego w Toruniu .. 

Toruń, 21 styCmla.. 
Wczoraf. z Poliecelllia sadu woJskowe 

ro w Gmdzdądizu, aresztowano .w Byd„ 
gQSzczy ofiieera kasowego 16..go purku 
ułanów Teseha 1 oostawiooo do wię?Jje„ 
nllia w Grudziądzu. 

Powód aresit<JWanła trzymamy jest 
w ta-j·emnilcy ze względu na tocząoe się 
śtecllztwo. 

peł1nilący służbę oo odwachu. poc:rem ob W~·rzenile WVJYżsre nLe wyw101a­
sa;dlzlbł U!l"'Ząd PoC2'Jfiowio..Jtelegraiiicmy o- lo żadnych koooekwencji pdlCltyczinych. 
rnz stacJe kolejk@ wązkotorowej. W całym krnJ.u pa'tl'uj.e mJz:u.pełn!itejs!Zy 

Dowódca garmoonu w _.Wdlmarze. po spokój i parzą~ 
--:o:-- --

TeatrY w obawie konkurencji radia 
zabraniają artystom występować przed mikrofonem. 

Zainm srę to sta,ło, N·um ortodoksów 
nap.adt m kiill1o, zd•emałowa1l je d zn'.lsiz­
czyl obraz, a wtaściJc:Dela poturbowali'. 

Podmuch śmierci na 
Czarnem Morzu. 

Dwa tureckie parowce 
zatonęły. 

· Warszawa, 22 stycznia. 
. · W'czorai odbyło się zebranie dyrek­
torów: teatrów prywabnyC'h w Warsza­
wie, na którem dyrektorzy postanowili 
zabronić artystom &Woim wy$tępowania 

Poni';'Wu występ~ame arlyst6w Angora, 22 stycznia. 
prze.d. ~oiko!onem ndia!. wpłynęło na Jak z Bukaresztu donoszą, panuje n~ 

przed mikrofonem rad.ja. 
Uchwała ta powzięta. została n.a za. 

sadzie art. 9 umowy między dyrektora­
mi a artystami, który zabrania artystom 
brać udział w innych im;P-_~ezach. 

znu11e1szen1e tnę fre.~~enC]t w teatra.eh, Lzarnem Morzu straszliwa burza, która 
dyrektorzy postanowih wykorzystać ten spowodowała już zatonięcie dwuch tu· 
punkt ~owy: • • , rtckich parowców, które z całą załog~ 

W dti1u ~zis1e1szym we wso/stk1~h !e pos~ly na clno. Za~dwie 4 pasażeró~ 
atrach wywieszon~ ~ęd~ zawiadomienia udałe się uratować. 
o uchwał~, zabrarua1.ące1 artystoll?- wy- Od kilku dni szaleją ogółem na wscho 
stępowa.n1a przed m1ikr·ofonem radia. dzie Europ,y niebywale huragany, wszy 

stkie połączenia telegraficzne i telefoni­
czne przerwane. Z powodu wzburzo­
nego morza, żegluga na Czarnem Mo-
rzu została przerwana. 

la1n~~e1awl1e 1u11otow~nia woienne. 
Zabóića cara ff11kołaja Rząd angielski gotów do zgody w Chinach. 

Londyn. 22 sty-emia. wiedUwionych ~ądd ttacjonatimnu chm 
Foreign Oft:ce ogłosiło dziś wieczo- skiego. · 1\foskwa, 22 stycznia. 

zachorował obłożnie. 

rem komunikat treści na.stępującej: W przeciwieństwie więc do alarmów Słynny komunista Białoborodo'W'. 
Wszystkie przygotowania wojenne, q a:kcji zbr-ojnej, rolkowania · po~ojowe który w r: 1918: odegrał w Jekateryn­

morskie i lądowe, poczynione w xwiąz-1 prowadzone w Hanikou i Pekinie, postę- burgu rolę kata c'ara Mikołaja Il i jego 
ku z wypa·dkami w Chinach, mają jedy- ,puj.ą na.przód, a jeśli rezultat ich będzie rodziny, zacl1orpwał poważnie. 
uie charak•ter zapobiegawczy. pomyśfoy, wówczas sprawa koncesjj ia-

$r~i ochronne prz:e,prowad~one z łatwiona będzie w myśl .Zyczeń rządu J. 
ikoMekwentją i staoowczością,1 nie zmle K. Mości i w sposób, zadośćcwniący izl 150 samolotów nia.j~ byna~niej zasady pojednawczości tere&om obą stron. 
w polityce rządu w stosunku do ~ra: •• _ w ciągu 3-ch miesięcv wy· 

· budowała łig·a sowiecka. 
60 milionów marek I Upadłość Moskwa, 22 stycznia. 

dla K ppa B k L d p d Na otwarciu kongresu łotniczego RJ ru • an u u owego w ra ze kow oświadczył, iż Liga lotnicza zbudo 
Berlin, 22 stycznia. I Praga 22 stycznia wał~ w ciąg:u pstc;ttniego kwartału t 50 

K~nsorcJum banków berlińskich u- Bat11k ludowy ogłosił ~padłość. Pa;sy ~amolotów. bojowych. · · 
dzielił? zakładom !<rupp~ ~ ~ssen po- wa wynoszą 10 miljonów koron czeskch 

. . "' tyczka .w wysokości ~O nnlJonow marek Upadłość banku teg·o wywołała wiei 

fabryka 20 Złoto• wek złotych. z tego 45 mdJonów będzie pod k.ą sensację. a:lbowiem był to jeden z na; B. pr!mJ·er portun~twkl 
. pisanych W Niemczech. a 15 w Ho- etarszych i na.solidniej*zycb banków. :tli 11 

w młynie pod Za wierclem landJI. „ 
. .Sosnowiec, 22 stycznia. 0 50 proc. wzrost ruch 

PoHCJa w Zawierciu natrafila na ślad pasażerów 
bandy fa1szerzy banknotów 20~:doto~ . 
\'.-ych, którzy w jednym z mtynqw pod w lotnictwie "'emie kim. 
Z3.wierciem fabrykowali banknoty oraz BerUn. 22 stycznia. 
t.a.łs:eowaU weksle większych firm w Za . Niemie~~ka komunikacja lotnicza wy­
wierciu. Aresztowano na micj~cn nieJa- kazuie w roku ubiegłym wzrost ruchu 
kiego Lenartowicz~. i Czcplin<'. Sledz- 1 pasażerskiei.ro o 50 proc., przewozu to-
'\Wo w toku. w3.ró'v o t 15 proc„ a poczty o 85 nroc. 

7 miljonów ludzi mieszka · 
w Turcif. 

uciekł z hiszpańskiego 
więzienia. 

Madryt, 22 stycznia. 
Konstantynopol, 22 stycznia. B. port11ga,Islki prę-mJer Maria da Sił· 

W Turcji przeprowa<łwno s~is lu.d- 1 va zbiegł z więz!enia, gdzie był osadzo­
no-ki pod k'.erunkiem fachowców fran- ny przez pr'mo de Riverę. 
cuskk:h. \V/e.dJe pierwszych danych sta· \ Dyktator hiszpaństki polecił zaaresz­
tystycznych w Turcii mieszka obec·n1e 7 fować dyrektora więzienia rzek~~ .13 
milionów 1l11d:d.. · ud,zieil~e 29.lll<>CY, zbię~ęm~.J -



Wrzenie w l\zii 
i ·l\mErYEB. 

-:-

Gi:abłenie autory:e·u. 
angłelskieuo 

na DaleKim Wscnodzie 
wskutek mach nacji 

sowieckich. 
l 

Przetywamy dość znamienny okres , 
. • • d. • • I n:epewnosc1 1 po nieceni'l w różny ch I 

pun.kłach świata polityczne!!c., w róż- 1 
nychog„ię'~1tch ruchow i niepoko!ów roz • 
maitei:?o rodzaju, którym się należy dla I 
f)ri~nlacji pokrótce przyjrzec. nim się je 
pQ liolei z osobna omówi. TJ.!{ iak dotąd 
•twierdzić można, że pował11 cisze po­

wikł~nia z tego tytułu nt~ ~rożą choć 
wygląda to \fSZystko· razem wcall: zajmu 
iąco. 

Głoszące szczytne hasła pacyfizmu I 
Stany Zjednoczone są _ w stanie wojny z · 
Meksykiem o Nicaraguę. 

Punktem wyjścia bvły wewnętrzni! 
walki w Nicara.gua partii konc;erwatyw­
nei opartej o Stany Ziedno::nne z parlią 
liberalną, bolsiew . zując4, opartą o Me­
ksyk. Na czele pierwszei stoi Diaz. na 
czele drugiej Socafa. Ta wa-·ki shły się 
groźne cl.Ja obywateli Stanów Ziednoczo 
nych i daly powód do „inler\\oe~cW'. któ 
ra· naturalnym biel!iem wpadk6w do­
prowadziła do konfl ktu w<ljcnnego mię 

B.iltvk iako v. rota -~ osp:;d .Jtcze Pols.',j na św.at. 

Przefadowywante cześc1 waronów, przywłcztonych do Oda1lska. 
n NI I ..• ..,. 

Małżeństwo cze.Jkiego Stinnes 
z biedną, lecz ładną urzędniczką swego ba.oku. 

---=~---

tt·storja, jak z haik;, o którei mówi cała Praga. 

• 

a 

dzy Sta~ami a Meksykiem. W kapitalislyc:mym świe-cie czeskim J stytucjl bankowef „wybrana" żostala 1 Ni mniej, ni więeef ••• 
Dziwnie to wszystko odbieJa o:ł roz- byto i pozostało nazwistko Peczelt za- przez matkę Peezeka na lowarzvszkę da ' Jaikkolwiek świat cały peWf!o „ok!'ę 

maitych haseł, które głoslą poh~y':) St:t i wsze auteolą sła.wy i szacunku .Ct~łonięte: lekiej p<'dróży, ~t~ra wicd!a pne~ sio- cił się" wok~ło biednej u~~ę~nicziki . · . 
nów Zjednoczonych. Co prawda i w 18• Stara to patryc1uszowska rodzin~. ·któ- . neczne Włochy ~ zimne kraJe północne... zdołała . przeCle.ż --'- po prosbte o dzień 
mych Stanach atmosfera 'est dołć od- re! m~ją.f'~i ogromne od ~z_·a~ó~v i l).r~-1 Francz! ~~ba~h - t~ ~ię zowie ~o nam~słu - powró~ić spokoj:nie do swe-

• • • • 1 P d.z1adow się wywodzą. Dz1enruk1 czesikte I hałer.ka nm1e1sze1 opow1esc1 _..;... spełnia- go b ura. 
?1eco~a • polityka Białetfo Domu nara· określają majątek Peczeków następują- ła dziełnie swą rolę, a specjalnie jako Tu przywitał ją szef oddziału bardzo 
zona Jest na powame ataki. ·~n~ moina · cą formułką: . I lektorka, ujęła s.obie mat~ę miliardera. 

1 
ostro i ·gorzkie jej czynił wymów.ki, ,za 

zapominać, że Stany Zjednoczone są za I -. Jeżeli ob;cnr ~bie~ . banknotów ~o~ei.aniki ~.iur?we, które nie w dzia mylne z:ał~t.wienie. pewnego aktu. 
an~atowane w Nicaragua finansowo na czeskich wynosi 6 1 poł md1acda to co- 1 ły 1 nic malezc me mogły szczególnego Francz1 roonakz:e z pogardą odepC!hnę 
750 m.iljonów 4Wlarów. Nie można też najmn'ej połowa przypada na majątek I u. nikłej, sńu.rkłej blondyneczki - darem ła papie~y i rzekła z uśmiec~em: 
. . . • . . ,, , Pecze.ków. j nie łamały soble, głowę nad Lem, co s,po - Niestety, zmuszoną. icste:m ustę· 
1edna.k zapomma.c. ze „interwenc1a 5ła ,. Czeski Stinnes- wodowało ten wybór„. · pi~ ze stanowiska sekretarki z dniem 
nów Zjednoczonych potęguje solidarność NietyJ.ko że Peczesk posiada ogromne I Kombinacje tworzyły się r6tne.„ dz:is!ejszym. Zostałam bowiem narzeczo 
państw txw. łacińskic·h w południowej .tu~pa.Jn : e, ale niema w Czechosłowacji 1- - - - - ..... - -- ną P• Waltera Peczeka. . 
Ameryce, a nadto istnieje możność wmię . jednego ~rzed~iębiors~wa górniczego: by • Franczi Urbach wróc'.ła po kił.ku mie W l~j chwm zadzwonio~o P? lekarz~ 
szanta się i Japonji w ten konflilkt. I Peczek. nre miał. w ntem sv.:ego udz1ałn. , stącach do Pra·gi. • - po. stac1ę, ratunkową„ z sąs_red~1c·h pok:>! 

C' ń J .. i , Kap1ta! r~z.iny Peczekow, wzrastał I Zasiadła znowu do bmrka, rozpoczę- zbiegły się koleża111k1, by u1rzec „b1edlią 
re apon11 .wysuwa s ę. łet W zwyąz z dymensią niebywałą, ta.k że ulworzo- ła swą żmudną szarą pracę.„ I Franczi.- która - poslTądała zmysły! 

k~. ~ ~padka~1 V: .c~inach, kt~re ro~:~ ny przed kHku laty l!rzez nich. ban.k stał : Wżyła się z:nowu w rolę urzę-c:f.nic1lki, Ale w lei chw;iłi zjawił słę _jeden z dy 
wt1a·1ą się bynaJmn1e1 me po myśli Ang!it się waroym czynn 1uem w m1ędzynaro- . spełnia·jącej jak maszyna swe funkcje, rektorów który 1eszcze ran·k1e.m ledwo 

Ruch nac;onaUstyczny cbińskł, pod· dowym świecie kapitalistycznym. i czekającej' z U:tęsknien'em na ,,t.go", by na u~łon może odr>,owiedział ~iednej u-
Jtiecany r.inez sowiety kieruje się pne· . 1 potem z nczupłej pensji od·dać ·rodzicom rzędmczce - w s·zacunku na1głębszym 

• AJa.cJ" ' Ten „wstęp„ i prolog frnanso\vy o- na utrzymanie'• i sobie na ,kieszonko- a;i,.r„ •• ,·-i J!!owę pr L~ I nialą S• l('ł':.shł 
mw ~Jl. świetlić ma w całej pełni - historię, któ ;,e" odirobinę z-ostawić. ' I pochylił i rzekł u.ro,: ~y~ :tt- • 

. Moskwa ma specjalną 8'kąPemję dla rą kreśli korespondent praski „Dz:en. i Koledzy cze1kali teraz ,,na pod·wyt- - Gratulu~ę .„z całe~o serca".„ 
-Chi<ńczyików, których kształci w nieoa- Pozn." ·kę" Franczi htib conaimniej na awans„. A gdy z usm1echem dodała Fran«".zł, 
1wiści do An:~ji. Wa.I.ka ' przybrała ostat I Przyp?D1ina bajkę. A w dzisieiszych 

1 

Nie ~yło .ani. podwyżl? .ani awansu.„ te to nie jest t~szcz. ~ za~ecydowa'le. 
'llio na terenie Ch}n śr.odkowych pn:c• zmateriaihzo-y'anyc~ c~asach - tak ma- Codziennie, r~k <lawme), za t_ę samą gdyż ":zast;zeg?a. sobie dzień. namysłu 

' ·Neg dJ A gn b dzo • 'ln Ib ło . mamy baiek w .zycm„. płacę przychodziła Franczt do bmn.„ I - spo. ~zeli na n1ą '!'s.zyscy, .Jaik przed 
. .a ? 1 ~ nte~m~s Y a 0 Przed dwoma niespełna laty rozpoc~ę Uspokoiły się „zazidrosne" koleż,\n~d chwilą 1 znowu chcieli przywołać leka-

w1em An~lia musiała opuście !ulika pnllk: ła się w jednej z najelegantszych dziel· z chęcią opowiadała w biurze o cudow- rzy„. -łśw ha.ndlowych (Hankau). Oczywiścil! nie Pragi, budowa wspaniałego pa !acu. nych podróżach.„ i sama n·ie mogła Żro-
·Jl6w11ym punktem jest tu Szanghaj. Zm1t . Cały sz~reg_ p erwszorzędnych l.rch1tek- zumieć, dlaczego wyhór padł na nią. Ale Franczi powiedziała: ta.k.„ 
.,szenie Anttlii do odwrotu z zajmowanł!j · Łów, ~ciągnięty ~ost~ł .~? pra::y. 1- - - - - - - I oto przy bies·adnym. weselnym stc 

Poinformowani mow1h· 4' '--' · „_ ... • d • • · t h b' te s1'adł B 11 t • B' d t R d ' 
jtMyeji wywołało nastrój wręcz panie~· _ · , . ~ ~ W 'e Je<i;!aKowo.c t • z1s.1a,1 ~ Y<: , !~- - y: ,o,..a; wo t !e o a.„ o ii 

• • 
1 1

• • Peczek powrocił c op.ero z er nesowych czasach l'Stme•ą oa•kt _ ze ce Francz11 b1edru przekupnie, oj.ciec 
Ul~ w. praste ang1e s1t1e1: salu i b~duje pa!ac w wcnalskim . stylu, w naszeim życiu codzienn~m tn·~eć mo~ą sprzedający sta.re, używane rzeczy ..• · 

C6z za komprom tac1at Wpływy Kuo- Jakąz sensac1ę ogromną wzbudzał mieisce dowodzi fa.kt, że oto dna -pew I Otrzymała sznury -na~kosztowni~;. 
Min-Tonj!, organizacji nacjonalistyc~no- fakt, .że p~łac hud~wa;iy był z d.rzc'!'a„. neg~, p~n Walter Pec1ek, właś.::w!el m:- szych o~reł od „teś~iowej" - od mę~a 
bolszewickiej, sięgają at na północ il . :Nnkt me rozwmał 1 ludzi~ łamali so- l;ardowej fortuny, na '.hog.1 lszy . czlowiek auto Mmerwa, rodzuma marka Peęze· 
przyj6ć może łatwo d odalszego bardzo btep-~łowy. d . . t ł - t w Czechosłowacii, piĘ,ilrny .28-letn~. młoD ków„. 

d k l 
. . „ . ewnego ma zarec i:i szereg au dzi<>niec z:awolał swą sel{retarkę Fran- -

ra y a nego wvp1erania Anlł.J11 z Chin 11 -nrz d ·· gotow 'u· pałac ~r ·3 „. ntanv To ·. - ' • .,_ł · · I · d • • · -
• 1 5 ' r e . Y I lZ ; "' "' " . · • czi Urbach, małą, n11K ą ttrzęodmczKę do Be na corka przekupnia, nil<ła Wy• 

potem Ind•e, a polem.„ była rodzina Peczekot: „ w. komplec:e. swego t5ah:netu - i zapvtał ią ze stoic- bladła urzędnicz..1<a, za.m-ieszJkała we 
Upadek autorytetu antłie1sk1e~ w 

1 
Oglądn,,ła to „rada. famih1n a • „zaa~cep kim s.p"ko:em: „ I wspaniałym marmurowym pała~u. jako 

Zzji może się stać początkiem końca ca towała - . a nazaiutrz_ -- przystąpiono - Czy ze·chce pani zostać ID()ją żo- żona najbogatsze,!!o crlowieka w · Czecho 
ł . • lk' t I d • r do zburzenia całego pahcu. ną? I słowacji . · 
~J ":' wte ~UD s Y u. pro~a. zone1 ~o.tty~ Ledwo to nastąpiło zaczęto budować •• „ - · ' 

ki 1mpea-Jahstyczne1, ktoreJ pneciwsta- nowy w tym samym s t ~rl u. w najkosztow BMD&*W * 2 Zlin± * • ;;;;ao: 1 ZSJCL& 

wia · się tfenialnie prowadzona kontra?{- niejszym marmurze. 
cja Sowietów. Dzisiaj· wznosi się jttż wspaniały archi Ta I izm a n m 11 ości -

UJ z:: . tia 

Nie naldy zapominać, że Franc•a w tektralny. p~l~c, otoczonv prz7p)".sznemi . 
- dizewam1 Lsmący boga....-·wem l pięknem I w b' t a oka . k. . k . • . k. 

$'~1.,s~nku du Ro::ji ma :tanowisk~ ~rę~z Przed 'rokiem roz".lo;,;ął -Peczek h.udo zę le rZOOOWym m f OS te) SlęZ~lCZ I. ~-
odmienne, a k?n:epc1a porozum1e:ua 1 ~ę nowe~o gma;Jiu ba11kowe~o - t tu I Eksped'ycja naukowa bad.aiąda · pohld I pain~ii, przykuty do t.eg0 kraju wd.7.fęka• 
francusko • rosYJsk1~0, poparte..So przez I b.erzc ba1ka .swoi początek. . n:iowc części Maroka, natraUa na ślad m, p :ękncj chrześcljank!ii. 
porozumienie japońsko - rosyfskie, nie Mł?d~ dzi~wc.zy:ia, P.racu ; ąc:i w. se- grobów, w który.eh złożone są kośdi da- Ks:iężlll'c·zka umarła z fęsrlm:oty. Um!e 
fest cbca francuskiemu mi.nistcntwu '. krelaqacie wi!lkiego ~oce~le.t~ . -; .J':d- wnych wladiców maurytańsk~.ch, wy·w•o rając, po!OO:~a włożyć sobie do grobu 
spraw zagranfoznych. N~e można też za- ną z „szarych urzędniczeK wiełlneJ in- d'zących swój ród wprost od ~ahome1~. ~ •. taiJ.:1zmam mfośoi", który ni.~ spr~w:ć. 

" • ć h ·1 'k . t _ I Groby te pochodzą z 6-go -1 8-go w 11ie ;z dusza kochanilra votączy się z nr.ą po 
,~omma ' że. c w owy tyj) o - mewą - BW'lllMIMlllMii!lii'lltl~ll!LW\J!A ma B!M 'ku po narodie·n:u Chrystusa. śm'.lerc : . , 
"t'irwłe, zdaniem naszem - upadek pre- I W jednym re stairych grobowców Medyk nadworny d'.>konał więc n'• 
stitu Anglji w Azji, od-działać musi na . s.ko-francuskic, a dziś już ze względu na odrnale-ziono Sipróchn:\l'ty S'zk:1el1et ks1:ięż- stiemej operac~fa 

całą ~rę dyplom~tyc~ną, ja~ą prowadząj . chwilowo os łabione. s ~anowisko Angl~i nfc~~· któ~a,, w•.:tlll1e p~a~ :la, zmarł_~. ~ako , Wy~~:ie17:·ł. ~:rur~ w z~Q.:1e tTZ?fl,OW'Yn11 
obecnie w Europie Niemcy kt6r dotych 1 tym aróume.nicm s1<> me b(adą posh1.-ł1- pa111;11~ tęs.kn.ąc. dlO w.:i:.;o .... z.negio r} 'Cerza, z~airtleJ ~s .. ęro . cZik11, wł'°zvt. zw.~ek tik;i'1 

~ · ' • . e . i 5 " "' woJuJące·go z g--.auramr. ru111y za.pł 1S1a111y foirmulą . mag~Cliną.1 otwoc, 
C7Jl." wygrywały rueporozu:nu.en.e agg1el-i wać. Kochanek nJ:e wróc.ił. został w lil)sii- zaglombow.a2 z.lobem. 



W REST AURACJL PRZYCZYNA. ,,Jestem niewinny'' 
~ • twierdzi hr. Bo!1dan Ronikier 
' po 1000 dni więzienia. 

\i/arszawa, 22 stycznia. I Prz} słał mi on zawiadomienie od pro­
V/ypuszczony onegdaj z \Vięzienia kura~nr<. Nikclndera, że jestem wolny, a 

mokoto\vskiego Bohdan Ronikier rad do V. t'.!ziu1ia p(jdą członkowie urzt,.-tlu 
mG\vi o sobie, o krzywdzie, jaką mu ' ślcdcu~o. 
wyrzc:idiiły sądy, o sv.1ych planach na I Wowczas '.'!VJechałem z.agranicę. 
przyszłość. ' Byłem narażunv na różne szykany· i 

- Przedewsz:rstkiem - oświadcza przc~ladowania. W tym czasie spotkało 
_:_ mus:::ę doprowadzić do rewizji mego! mnit• ~tras1.11e r eo;1..częście: zmarła mo-

l prozesu. ' I ja najnlrncl!m•sza żona. 
· - Obs'tat.owałem przecież nailepszy _ J>aaem ofiarą sza::ki czarnosotien-

1 
Pr~c~t 8 .Iaty złożyłem w Najw. Są· 

, tatune!c piwa' · - Wygrarem ten zegar na loterli, 11.!ów ros~tMdch i ówczesnego urzędu dzie p0l~kim pr.u~hi,. o rewizję mego pro 
· _ To ?est ·nail"pszy gatunek.„ I ale· o~ źle· wskawj; d dłalego tak się 

1 

śledc. zego. Najlepszym dowodem jest 1 cesu. o~" iadcrnrio mi . wówczas. te 
_ Eeee •• W?tpię bardz'>.„ spó~młem na kolację„. rismo, jakie otrzymałem w dzień wy- 1 samo tłttmacz<.·r.il' aktów mej sprawy 
- Przy płaceniu pan się przekona·„ buclm wojny od prokuratora Hessego. tI waJoby i.d ll:.'t. Jednakże na rewizję 

ł*"FM~~~'l!!iliD'WWWW'W~'4łM!łill..WWW4iilliifliN-wti111ru:z;:ucw nic Jc~t 7.a vćino. Jestem niewinny, 
~ta~ia Chrza11~wskiego uwielbiałem. 

B t k • z t ' d • • jakze n1ógłbym go zabić? 
Dft~ y ł!ll!rl faP emQ a U Wie z1one1 A zr~szn~ tl~ H uderzeń, zadanych 

. tt . ~U .. łl.„rJt: l\IU ~ . . . d 9 ri;k:i kc.hit:c1.1. c:o rtucało się w oczy -

lJ d. ,, -:o:- moz1ż me'•\\!~ pruc!w mnie, który by-, · ' · Z · 1' rJł Iem ~iła cz em? A n·>~ zucony w pokoiku 
„ .. '·. ~·". il &I • • Ch~usnęła kochan~<owi w t\varz. ·kwa: 'solny. llllfl•iowym rewolwer? Padłem ofiarą 
,,śc1ą~nął'' 20 złotvch 1 w1ę- _ . jakiejś straszliwej omyłkL 

cei sie nie ookaiał. Lostał on poparz1ny i utracił lewe oko. cza~,:1wiąc. to. Romkier ma Izy w o-

; .. - Lótłź, 22 stycz.n,ita.. f . Lódź: 22 stycznria. ' - ~~ończyto się wszystko! - o~wiiad - Jnk ohcl1vdzono się z panem w 
. • . . . 19-letrni Ferdynand Kroi pra:oowa.l w czyt JeJ sucho. wii;zic11iu mohoiowskim? ~· Izrael Re1n;an, sredmo . zamozny '. fabnrce w Konstantynowi·e. Tam też za Bczrad~ta opusz.cz{)lna przez wszyst- - Wtdłu~ PI zcpisów. A jednak mu 

k?niec ~ qJYoczme z~tlmął s1ę . pr~e~ poznal 51;ę z 18-let!Tu'ą roboti1L'ca Wlady-1 k:'r:ch, błąkafa s.1-ę po ubi1cach makgio miia- sz.; - usmkcin.ął się smutno - po­
k1lku dmanu w. tym nua~teczku z Jak1ms · sławą A1.!'atą. S'teczka znajdując u h:·~ośoiwych ludzi: cłlwafić h> więzler1ie. Dzięki naczclni­
młodym osobmk1.em; ktory zapropono- Król bywał często w mfieszka<!lJ''lt ro przytułek. kowi p. hcl\c, ' miałem poddostatkiem 
wał mu sp_rzeda~ k1lk_un~s.tu ~ztuk to- dzi:iców Agatówny którzy przyjmowa.I:i Po k'.'lku tyg-odn~raich, gdy powródJ.a ksiązck i ~azct, pracowałem bez przer 
waru po ruezwy.de. I}I~kteJ cem~. . go ba,rdzo serdeczn:'C. d'O sn!, po ciężki.eh przejśc.iach. zdecydlo- wy. l'zaSl'lll obiad czekał na mnie od 

- Jestem wtasc1c1~lem. w1ększ~go Mtoda dz:1ewczyna zakochała si:ię po wała. s1:ię pomś.ci'..ć swą krzywdę. 12 do 6 po poł. Zajmowałem się spe-
g~fad~ m:umfaktur~ ·~ LOdz1 przy uh~y US'ZY w przyst,oj1nyrn robptru]rn. Wi1erząc Zaopatrzywszy s·:ię w kwas solny. w 1.;jaluic studJam! nad psychologją więź.. 
S1er:k1ew1cza 15. oswiadc~ył mu .me-! Ś\vi:ęo:ie je~o obi.et:nficom zawar<:6a mał- a'.ągu ki'fku d•nii czyhiaJta na kochanka niów ... Studja tt. 1najdą swe echo w pra 
znaJom~ - za_m1erz:un Jednak z:wmąć. żeństwa, coraz częśC:.1ej odw::ediza.ta go prz.ed gmad1ern fabr~lk'ii. cach, ktC.rt! ogkszę. 
interes 1 przemeść ~1ę do Ameryki. wo-' w ka waJe.rsk:m po1koi'~ku, ~d:z'.ie s·nuli p.ta Spotlrnfa go wreszde· Nie wahając tfatlto pisakrn dla więźniów najroz 
bee czego sprzeda.Je wszystko za bez- ny przyszłego, wspól:neg-o pożyci:ta. si•ę a'llli chwtJhl, chlusnęła mu w twarz maitszc podania do władz i prośby. Na 
cen! Czar młlośCli prysnął iodMk po ~i:Jku gryzący płyn. · l 1000 dni me20 Pobytu w więzieniu, ta-

. P. Rejman zr.;odził się oczywiście na miresi:•ącach· Po dokonani'U Z'~ms·ty, nil1e próbowała kich podań i próśb napisałem około 
· (mpno towaru i postanowił wraz z mło- P·cwnego dlll!ta dJztewczvoo zaikornu- na wet zbkx~ u oddaiła s:;ę w ręce poHcJi. 900.„ Więźniowie, często w\elcy zbrgd 
dym kupcem udać się do Łodzi. 11rkowała Królowi, :iż zostanf.te ma~ką. Król:a. który doznał dotkt:wycb po- •uarze obdarzali mnie całkowicie zau-

W drodze młody człowiek przedsta Młody roibott11'.lk pod wplvwem jej parzeń. prze\Vl1ezliooo do szpi•ta!l•a w Ło- taniem. Traktowałem wszystkich Jed-
wił się . kupcowt jako Henru1

· Rellman. zwiterZJeÓ zm:ieszaił s'.ię d ośw:1<l!dczył. iż dzi. M:mo na<tychmi1a1stowe.i pomocy le- nako\\'O. z wielką dobrocią serca. 
Na jednej z stacji p. -Rejman, pragnął wairunki materja1lne ru:ie pozwalają mu kairskioe.i. Iewe oko mu wypłynęło i wsku Siedziałem w celi Niewiadomskiego 

·· 1dać sie <lo bufetu kolejowego. · I chw:~owo pojąć ją za żorię. tek tego wypadku na cale żyol'e poro- _ kończy p. Ronikier. 
Rellman okazał się jednak niezWYkle Od tef{o czasu kocha'11!kow~e sta;~e stal kaJ.eką. . 

grzecznym i wyręczył kupca, który dal sprzeczaH si:1ę z sobą. Król był bow:1em Ag-atówna w ooiu wczorajszym zna-
mu 20 złotych, polecając mu kupić pa- n;'eugięty r niie chci.ał słysz.eć o bKISlkt; taizatł się na ław:ie oskariion:vch sądu 
pierosy i kilka bułek. teTm'.in'1ę zaw.lrciia małżeństwa. .. Oikręg-owe~ który sprawę te rozPatrv-
. Młodziettiec znikł na stacji kolejowej Gdy Agaitówna urodz:iła dzivecko, ro- wał w trybie postępowania uproszczo-
ł więcej nie wrócił. diz,lce wyrzua:1N ją z domu. nego pod przewodnictwem sędziego 

Kupiec. przypuszczając, iż nie trafił Dzf.rewczyna w najwyższej rozpaczy, K·Jn:vin • Korothiewkza. 
· do jego wa~onu, dojechał do Łodzi. lllie mając już nic do stracenfia.. uda•a się Sąd po zbada:tll'.u świ1ad'k6w i przemó 

Kr\Vil\VE zapasy. 
P~ac b ->iu - ul. Aleksań· 

drowska 159. Daremnie szukał go jednak na I z 111~emowlęciiem do kocha111ka .. - Lecz w'.ten1:iu s·tron, ska-zał oskairżoną na 7 
· dworcu. ten nilie choi1aił z nją na wet mów1ć. mles1ęcy więziie111ta. 

„Bogaty kupiec łódzki" znikł, jak :o:- · Lódź, 22 styioznlila.. 

, ~~1~~~"· nie mogąc go odszukać.udał' AIJ·a Boli·mowski· 1• syn'' się na ulicę Sienkiewicza. gdzie dowie- ' ' 
dział się. iż elegancki skład Rcllmana 

l(rwawa b6Jka spuw{)duwaiua utar­
gami sąsf.cd:zk;m:1, wy1b:ikl.a wczoraj w 
klatce s~hodowej domu przy ul:'cy Alek 
S3Jlldrowskiic1 159. 

·' wogóle nie istnieje. 
Nie mając już wątpliwości, U miał 

do czynienia z oszustem powrócił do Wysfępy i 
swesro miasteczka ciseząc się. iż _ stracił . 

' ·na całym interesie tylko 20 złotych •. 

czylt 
występki Abramka 

OIJlie powaśur'.icme strony, Biczące ·po­
kJ.źną iJość zwolcrmJJków. toci.ytły zapa­
sy początkow-0 na schodach, a gdy te­z BPdzin.a ren ten im ni:e wystarczył. w<:Jl'ka prze-

" t1!looła siie m podwórze ~ do bramy· na bruku łódzldm Dz:1~iie okrz~k~i IX>Wa•rąsząc.c zaj..t-
• dl·e:I bó10c zwroc:.~y uwagę prz.cd1od· 

Łódź, 22 st\"cznia. I zobowiązał się dostarczyć do dnia 1-Jto 1 ~
11:ów \{tór~y po ~Ji~'k~~cd~v~~~~~~~~ Nasz reporter 21e czuł się w swoim rodzicietsk:m grudnia 1s wagonów, a w miesiącu gru-j"kntei:~e~c„. zwr · i 

d · b t Ik d 11 • om.isan<Vtu. · 

ł domu .młody, lecz już b~rdzo ?biecujący ~u :-- :iga e a, po wa wa.,,ony wę- Przybyła po]~ja w . ci'ąsni kitłku mi· 'z a n ot o w a • człowiek, p. Abram Bohmowsg,1, I gJ1 dz1en1t11el. . . • . ' nut zdlotaił·a U.Sf')l(i.ko:ć wwk."Zących. 
· • - Przedewszystkiem już samo miai::to, Pon. ewa.z węgiel, ofia~o~a~y .Pr_zez, Do rJ.llln:Yleh. którzy oozua.lu pow.,ż. 

ł.ód:i, 22 stycznia. w którem sądz-one mu bylo pędzić ży- tak zz:~c~nego „przedsta~~1;1e1a mia~ p~ 111:iejszych trSizlkodzcń oiieh!'S111yd1. zada­
wot, niezbyt odpowiadało jego bujnemu chodz;c z kopaln „Jerzy 1 „~ysłow1~e 1nych tępcm:, nairzędzlilami. wezwaint() p-o-

Janowi Płoszajskiemu, zam. p·rzy u- temperamentowi. Żeby to choć była n.a Gornym śląsku, p. K?ral me wahaiąc gotow:ie. 
Iicy Młynars.kiei . 'r. 33 skradziono z ko Łódź, {n'e mówiąc już 0 scoli1:yl, alb'> się, wręczył Abramko~1 185 złotych ~~, Lekarz po udt~'ieleiru'.11.1 pomocv trzem 
rytarza tegoż domu bieliznę, wartości cholby i Częstochowa! Ale Hę-:1.zin? Nie datku, !1 nasz ~gent obiecał „na słowo , ofiarom bójkii, 54-lic·vn:•cmu An1torb;it"lnt~ 
·'300 zł. Będzin stanowczo nie mógł zadowolić że węgiel będzie w porę do5 tarczony. I Synochowi· .d jeg>o 17-l·et111i:oemu synowi 

Marii Pawłowskie~ z mieszkania pTzy prag,nień naszego Abramka. I W podobny sposób „sprzedał" p, Jó- · Stanl'.fs.ławowi ora:z Wl.adys!..iwowi Wró 

M 

ttlicy Zagaj:nilkowej Nr, 89 nieznani Ab k 'd · d · f · K 1 k' 20 t tłl ·• · h · 'scu d bi kl rame, , w1, ząc, że me w ro zm- ze owi oz ows· iemu on wę5 a sosno bl-ewskóemu, pozostaW•i. 1ie na m1~J 
- _.spraw~y z.apomocą po. ro ,~n~go ucza nym grodzie nie zdziała, i czuiąc dz wny w eckiego, biorąc zadateczek w wyso-
· llkradlt r6zne rzecz~. wart.oset 80 zł. ! pociąg do wielkomiejskiego życia, posta kości 63 zł. Nie omieszkał równiE'.ż za: Bnp!Ó~n "Od r1·o~rkowem 

. Błaszczyk Franctszce, zam. przy ul. nowił zerwać z rodziną i prieniesć swą proponować kupno węgla dyrektorowi ~U-U ~ -
· 6-~o Sierpnia Nr. 22 skradziono złoty ze csob~ do Łodzi. Savoy'u, p. Chrobakowi, żąda'.ąc . wszy- t ł · Ś e · O eh 

ga.;ek damski, wart.ości 1~0 d. o kra- i Przybył tedy do naszego m"<J.sta. i st.lr.iego 10 pTOC. zaliczki, jednakże tran- u a się no za ·1 L ny 
dzie.t zegarka poderrza.na iest była słu- choć ~·oluteńki, wynajął jednal< ap.tratą zaikcia ta do skutku nie doszła, gdyż p. ła. kach. 
tąca Błaszczy.kowei Władysława Prze- mencik w hotelu „Savoy", no i wyi.-eedł Chrobak na owe warunki nie chciał $ię Osobliwy fakt. 
-~iórkowska. . .! „rozejrzeć się'' po mieście. i;godz ć. Tuz pod Piotrkowem na łąkach pod 

. Konowi Szyji, za~. przy ultcy 6-~·o Obszedł wszystkie kawiarnie, pomó- Ale każ.dy, nawet na1lepszy interes miejskich _ jak nam donoszą _ tub 
Sierpnia Nr. 14 skradziono 3 kołdry p.Ju ,..,a z tym i owym dowiedz'.ał się o n e- ma swe ciemne strony. Tak też by1o i w . b cl b " . t "k 
szowe i 2 p'<kowe, wartości 500 zł oraz :ednem i w rezultacie miał już plan go-. tym wypadku. Pan Abram Bolimowski, się. cz omnr OC!alł '; samodllll t. pozo-
klucz od pok o· u. Kradzieży dokonała słu towy. ' niestety, nie wywiązał się należyc:e ze srat~ z. zesz ego roczn.cgo 0 . 9. u. . 
tąca Kona, która zbiegła w niewiado- 1 Nazajutrz udał się do p. Sachsa, na swych zobowiązań, a raczej, jeśli będzie I Uu~ 11~•.11o\~~ ~ały ~tę ~t~JWl~~~~il~ 

- ~ mym kieruniku. · · , til. fiotrkows·ką 85, i przedstawiwszy się my ściś,J, nie wywiązał się z mch wcale we zua~i 1°st~tme.1rnro~:". ore pobli"z·ti 
Ald 1s G•tt• ,__ d · · k · ._„ d · l f' A,. B i· t · t d ł · ł t · t · gu do szu <.a111a sc iromerua w e . ·1 1, SK>ra z1ono z m1esz an:a Ja.KO prze stawi<:: e 1rmy „ ł!a o 1- na om1as w a a się w ca ą ą m eresuią ·. ., 'b I d--J·" . 

przy ulicy Jerozolimskiej Nr 9 J!ardero- mowski i Syn" w B~dz:.nie, zapropo'.'lo- .cą sprawę po!ic·a, a to naskute·k zamel- sreuzl u "\l1.al. 
hę i bieliznę, oraz 10 doladw w ~otów- wał mu kup.no 20 wagonów węgla w ce dowania po~zkodowa'1ych, i p. Abram W! i 24 ws :::rnosc 
<Jłl. O~ólna wartość straty 2000 zł. , nie 26 zł. za tonnę. 1 BoliTT'owski znalazł się w are~zcie. I · . 

Mit.rli:uszowi Rysza:rd·':>wi, s.i.(radzb"lo' ·P. Sachs na powyższą tranza .kcję ~kaza~'? się b.?".Vie~ ż~ f rn:a „Alla ka oshrż·onego pokryła ju~ „zal 'czki", 
~ miesZJkania przy ulicy I<"ątie1 Nr. 1'J przvstał i wręczył mu czek na 700 zło- Bohmo.wskt 1 Syn IStniala 1edy01e w '!'Y pobrane. przez marnotrawn;go synka. 
'fóżne rzeczy warto~ci 2500 · 'i0tych tych na dom ban.Jr owy H:er. Sziffa. obraźm . sympatycwe?o Ab. amka. kt~ . Sam zas Abramek ze łzami w oczach 

Tomasze~sk,iemu Antoniemu. skra- I Po tak ~w:etn,vm interesie A br?•mek za swo:e tran~~kc'e znalazł s!ę wczoraj przyrzekał skr~ch~ i 1Jlllianę dotychcza-
u'ooo z WO'Z~ przy ul, .WschorJin"ej 55 nabrawszy .duźeJ oluchy, uda~. s1e ~o na ta:;"'i.e oskarzonych sądu oxręgowego sowe~o trybu zyc1a. · . . . -
Jw:ie skr:zynku suszouycli śl~wck wtl.fto- slda.dt1 WP!S'1 f rmy „Jan Koral . ~;lz : ~ w Jo z1. . . ~ąd skazał go na dwa DUesLące wi~ 

" irai. i75 zł. · 1 ·t>Św1adczył, ż.e. ma na spr~eda.t węgiel 1 • W loku rozprawy 01kazalo s1ę 1 że mat zierua. 
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drtttły ż f>ód!lłecenta„. Przyctsnql J:\ SO keln~ra., który stał pod scianĄ tu! oboL 
ble jak mógł na.jbliżej... . duw: gubinetowych zbliżył się \vysokt 

--- Nie dowie się, nie dowie .. Skądze~ męfoiy~11a w czarnych, rogowych oku· 
by się mógł dowiedzieć„. lnraóh. Był to Ryszard .Ekman. Ulrza-

Potrzasnęta przecząco gfowtt. wszy go, kelner pochylił z szacuiikicm 
- ty go nie znasz ... Nie \vies~. co to głowę. 

za cżłoWiek... Nie cofllie się przed ni- - .l\loje uszartowanie dla pa11a .• 
czem... Nie proś mnie Więcej; bo tego ·- ! iobrj wieczór... Czy nie w\niat 
uczynić nie mogę ... Zrób ze ntm\ wsey- r>art tu czMełtl pana Wtndhama? 
stko, co Chcesz, ale poz,„:ól tni zacho- ..... Patta Windhama? Zaraz, z1ra.~ .• 

3 wać incognito... Bvł z t,tktt p.anłą w czarnym plaszcm.„ 
. . . . . . . Mówiła tak szczerżc, Iż przestał jU2 · - T<tk„ tak .•• 

SM5tezenł41 Pdczątkd P4wte~gt,, l. ..... Nie ttraJ, ~tosz~ ciebie, roli Jakiejś watpić w prawdziwtiść JeJ stów. --- Aha. fu~ wlem.„ Powinien bvc w 
Na rnaske.radz.ie _ w „~ilharnmnW' rwr6„ tafomnlcl!tej Istoty.„ PriyzMję .....,. ttalti- Ni~ pozwoliła mu sit; Il.ad ll·czem' za- jakim~ ~ai.iir'IC'cie„. 

clła uwagę Karota Wmtibama damn w ti-yg()Wałaś mrtie ba dz . al · · · ~ 1 
· 

czarnem nonłinie, którl\ ~rustt do ga:bl" . · . . . . r. 0• .e uwaiai:i, I stanawiać. Zanurzy la palce w jego buj- ~ NJ ltlórym? 
hem. te ~a tn~skarada powmna się wreszcie i:.ej cr:uprynie i pn.yctsttęła go ku sobie. . ...... Nic "iem, zapytam kot~tt';.! 

. · . sko_nozyc:···. . I Uległ całkowicie jej tajemniczemu cza~ kMry 'lv. ushigiwaL. • - l?łll spokóJ, -;- prosiła - c~y cl ' rowi i agresy\\'nej kobiecośćl. Za; , t!lł pikolaka. 
. . ZAOAOKA. · . nie wszystko Jedno. Jetell masz Jakieś I Po lił . j i.. i. k .Popro~ tu pana Edwarda 

P któ .1. t ·i f' k· b ·· r· , · d · ZWO Je Z SC>ul\ czyn c \VSZfSt Cl - • •·· o rym1:1 am k e 1sz u w.y orne· W:ttP iwosct eo o mOjeJ urody.„ ...,., tylko cl . . • \"l"d 1 1 d b • ·I Chkptt•c pobiegł w stronę bufetu, g k · k k' d K l · · ł d . · "'" 1cia.a... n 1 z n na so ą JeJ o o?ia u, ie Y ar? pocz~ po ćza- - Nie, nie - pr~erwal jej żywo - c:za.rtte oczy, \Vyzierające z poza maski I sk.~J \vrt'!cił po chwili z kelnerem. 
szk~ ow błog! szum, UJął swoJą towarzy nie o to mi idzie ... Ot, prosta. ciekawo~ć .. i rozchylo•ie czerwotte Uśta ~ Ji„1. Wmdharn? W drugim gahi· 
l\Zke za rękę 1 rzekł: I zresztą' - poco to wstystl o Do · · ' · · · : . , . . · · ~ ··· se Jakaś mgła przesłoniła mu ocey„. t:c~.c„. . . 

- ~ teraz, rnoJa mała będzie łaska- JU.t tej taiomniczoścl... Uniós! się raptownie 1 ctrwycU ją w ob· R}'sia""J podstedł do drzwi 1 zarm„ 
wa zd1ą~ maskę... . Znowu próbował uczynić ruch rę- kcia.„ muchy j~k rozkoszy wydobył knł cldilmmie Nie otrzymawszy odp~ 

Mó~~ąc to, uciyrtlł ruc.h tęk~ w_ kle k~. ale go zatrzymala: się z jej piersi... Miał wrażenie, ze om- wh.:'Jzi. 1i<1c:i;.;n:\ł klamkę. W gabincci;: 
runk~ JeJ twarzy. Odtrącda lekko Jego - Przestań, przesta:n„. Nie wolno dłewa mu w ramionach... byk 1.:frmno. 
dloń 1 zarzuciła mu ramiona na szyję. mi tego zrobić, w żaden sposób nie • Ułoz:srł ją delikatnie na kanapce 1 - Karu I? ... - zawołał Eli:.man, nie. 

.- Nie, niee„. nie można.„ wolno... cm.art głowę na jej młodych piersio.ch.„ cl:c:ąt oc.irazu zapalić światła . 
...... Dlaczego? - Dlaczego? -· Ci5:1..a„. 
Obejrzała się trwożliwie dókofa po- ......... Bo wldztsz.„ jestem męzatkai... - -- Kai ol ! ... 

~~m poczęła szeptać J)Ośplesznio, przy~ 
1 
Mam męfa... zazdrosnego do szakli· Po upływie kilkunastu minut w ga- ~t1m1~n.ł na ścianie kont~k.~ i znD~lił 

unąwszy blisko. twarz do jego t\Vl\rzy. i stwu1 któr~. jeśli . się dowie... hin ·~1~le . bylo . z11pcłnie . ciemno... Parto-! ~wbt!o. Ujrzał ~;w~go prz~'.mc1cla , l e zą-
...... Widzisi, m6J drogi, nie mogą, nie, .Mówlła wolt10, cicho, głosem zlekka 1 \~·ala hi t1ietmącona 11ic.tcrn tlsza.. M'·· ce~o l1a kanapie. 

voino mi... l drtącym, wputrując mu slQ uporczywie l jały szybko godziny.. Nikogo więcej w gabinecie nie bylo. 
Zaśmlał sie na cały głos:. Iw oczy •.. Ręce splecione na ie~o karku I Ułówna sala pustoszała oowoU ... no <D. c. n.). 
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Francuski król 
mody 

Worth 11 zmarł 1·rzed kilku 
dniami w Parvżu. 

fta)pt ęknltiSZB tualBIY -OC 

nai\llJżsia cany. I 
W Paryżu z~rł przed ki1lkoma drnna­

m~ Jan Fitliip Worth. Jedna z n.ajpopulair­
niiejszych osobistości stoli•CY nads.ckwcui 
ski1ej„ cztowi1ek kt:Orv dostarczaił tt>a.Jet 
królowym i najbogatszym ck1mom caiłego 
świra.ta. Worth Il, · jaik go zwano. był 
wsz,ecbwłaooym pooem w domu przy ul. 
de la Paiix, założonym przez je~w oj:ca ·i 
Ll!chodzącym za naj:d!roższy magazyn su­
kilen 111a świi1ec:ie . 

W ostaitni1ch latach wycofał s.ię już 
rfroco w zad!Sze domo\ve. POZOstaJ jed-
111ak do końca żyda oojwyższym autory­
tetem w dlz:1cdz:1rnne mody, a dama. której r 
Pow:iedz:1at kompJ.eme.nt, że jeSlt dobrz·c 
u:brainą, czUJlia sii1ę naj's:zczęśnwszą ze 
śmi1eirtemicz.ek. · · 

firma Worth powsitata za czasów dru 
giiego cesarstwa i inn barctzi1ej rosla sła­
wa Napo:t.eona III. tern większeg ·znacze 
nLJa. nab.1cral dom przy uliJCy de la Paćx. 
Zmairly obecniie Jan Worth, oPQWiiada! 
ehętmiie znajomym i · kHjentkom o uroczy 
stośoiach w ogrodach Tu:1J.er.f.. na które 
ojo:1em brail go ze sobą, a:by mu poka:z:ać, 
jaikite wspai11'.iałe ~oalety ma. ją cesarz.owa 1

1
. 

'EugeinJa i: kstliężna Mettero:ich.- toa:łety, 
które wvsztv z ich pra:cowl1li. I 

Marzenócm młodego Wortha było o­
S'iiągnąć to z:nawstwo w dzitedziit11i1e mody 
iialkóem chlubiq siię jego ojc;iiec ·'.I udaiło mu 
siię rneczywllśc:ie stworzyć sob!•e optnję, 
iZ pod wzgłędem doboru materfnilów i i 
oryg-:nal1noś'<.~i modeFi„ nile mi!a.ł sob!ie rów · 
ttego. Liczba oobrze płaicącyeh lcliiootek I 
wzra·stała z roku na.rok. · 

PrZiez cały swreg lat Worth mW mo 
nopoJ 111a płaszcze gronostajowe d'la uko-
rooowdlnych' klli1}entek na dworskue uro- S k a n.da I 
ozysllOścii. Ubi·erat on jednak n.:ietylko u­
koronowane osoby. Na jego radach po­
Jlega.fy też najsławt11~·jsze artystki, a pięk 
oośc:O ooaliet dorównywała jedyniie iilch ba 

teatralny \V Tok:o. Z dzieJłw gry~y. 
lOOZJil''IC wYSOka cena. 

Wosta·mich lataich Jan f.Hiiip Worth 
prookaizaił ca-ty magazyn sibstrzeńcom, 

- ·•;----
Słvnna opera P„jccinie~o ·"Ma·:Jame 'B ... tter,ftv• · 

W\'Śmiana przt-z sooł .:czeństwo ianori~1<·e 

-:-
·Pier" sza e ~idem :a grypy 

wvbufh a w Europ.e ,.' 
w r 1510 

sam zaś rzadtko zjawiał 51i•ę przy ultiicy de . • . -· 
la Patiix. Tembardz;iiej za&~CZV'OOT!le czuty Słynna opera Puccm1e,go uMa«łame Te słowa były, pobudką d·o ogólnego " l!r.żad l~l.g:jcny w AmsterQamie Óido· 
S)ę też pain~e. którym cho::ait ooobtl!śaiie Butt~rfly", która w ost~lnkh dnach ~Y wybuchu śmiechu. Artyści · ZJnajdu·jący · sił \\ tych dniach ciekawe · da11e z hi-
udzitełiić swych cernnvch rad. j stawiona została w Tokio, według donie. się na scenie zamilkli i stanę.U be7!l'ad11i.e storji grypy. Wedle tc~o hrzędu nJ.~r-

.- „ . sień d.ziennilków londyńskich wywołała nie w edząc c~ mają poqąć. , Orkiestra wsza wielka rp!dcmja grypy w Eu ·opie 
.•• Sam Wort!J ~ni~ ~yiąl. • clrwafr~y tam skandal nienotowany dctychczas w przestała grać, · . lwybuc. la w t oku ts30. W Rzy1T1ie cho 

si:ę prwd prz_YJiaCl'ołka:~ .1 aiI1l1 na chw!.J~ kronikach stolicy Japonji, Japońsika pu Ja,pońsJca puhpcmość teatralna ·za- rowało :ulka. tysięcy os1'.b. a życie el~o­
nute przysiz~o JITI n.a mysi, .ze . .s;am Wotih ! bliczność nie zapoznała uesztą czaru chowuje się zawsze po:::>rawnie. Skanda- . nomiczne , 1\ladrytu omal. nie zama" ło, 
robi to w dobrze z.rozi1m,ia,nym własnym I l k' . k. F · · · 1 1 1 dl 1 . 1 · t d d t l b · f · • · ł t ' iillreresiie. m s rzowsi iei muz~, 1 · UCCl!Il:le~o, !\ e e ~e.atra °'e, a ego na• ezą, a:m. o rza .y e ~ owwrn o iar. poci.tOIH, a a c„orn-

n....~·· tn , W h P '--h 1 protestowała przeciwko fałszyw;c przed kosC'I. Zes•poł opeł"owy Etarał s•e urat<>- ba. Z obu tych miast grypa rozszerzyła 
1:1i·' '.Yk w. ah by pataiC . ort a. na h01'"': 

1 

st11wionemu środ&\\riska japoński.emu. 1 wać sytuację i próbował grać dalej, ale się na całą Europę. . · 
.u 1breJs •ie Yt w czasr.1e wo1ny s.c ron;~ W . , . t d 6 · h k ló · kt • r ·. . · sl\'ilem dla wiielu :tnwałiidów. sz.czególniie . ogóle dotyc~czas zaana z europe1- w c Y. z r ziayc ą :w. 1 pulll ow sa 1 j Druip gwałt?wny wybu~h ~ryp~ '.zda 
otiem111ilalych których zmarlv otacZiaJl: sk1ch oper czy operetek o.snutych na te~ dały slę słyszeć woła."1.a. . · .: rzył się w . rok·u 1729. Og1·11skic111 cpłtt:e­
~tzegóhhą opi:ierką 1i należy przyznać te matach ja,po~skiC'h, k!óre znalazły dM~ę - Ależ to. śmieszne, ta szt~a ie~.t mji była .tym razem Eolonja skąd szyb­
lll'lla~zną część swych dochodów poświę n~ Wschód · 1 wyst,aw1a'1?-e lJOStałl'. w To- kaTykatu~ą„ Wielu. v: dz~w po_d~iosło sH~ ko pr~.cmosła się do l\zymu. Nea·mlu. & 
ero? na ulżenf.fe dol<i tych !łl1esz.cz.ęś~il\vych. kio. Sztukę wysmumo i gran<> J<\ tylko ostentacy;me z „mtej,&<: 1 opu.se fo t .... at.r.~ Sycy!31. Nowa ofenzywa g-rypy datuJe 

DIJkfór · lilorolU ast & 
razy gl1rps2 y od f rncerki 
Tak W\ikazuiq badan a 

amervkańskfe. 

wszysl!kiego 5 razy. ostatecznie musiano przedztawteme- się z lat 1732 r 1733, kiedy to epidcmja 
UpOdobania· japońskiej p.uihl!czności przerwać jeszcze przed t11kończeni~m grasowała w całej Europie i przedostała 

teatralnej są zar.adruczo dim, od gustów pierwszego aktu. . I się do Ameryki i Afryki. Europa sru­
europejskich. I Jeden z wie;J1kich dz'enników japoń- dze ucierpiała -z powodu .grypy w latach 

Ten sam los StPO~kał rówmet operę sikich zamieścił w dniu 'nastęDnym arty- 11762 i 1765, która wtym wypadku przy· 
Pucciniego „Ma.dame Butt~rfiy". kuHk tej treści: „Prze"iraszamv pi~knie wędrowda z Chin po przez Petersburg 

Pewna angbt.!..' tr :n 11 oper .... owa, kt- naszych m~y~h, an.~ie~k~c~ gośd. !'ta1;-;i i M~skwę. W roku 1782 w Pc_tersbu:·gu 
ra odbyv,ra tourr..~e po lntl:act1, i...hmarh. ! to:wanych sp~cwakow 1 S~·lew~cz.!a. \Y/1-1cho1owało na g:ypę 40 tys. O~ub .. 
J;,poni:i wpa.dła 1..: pomvsl , aby uehab1h ny w w<;zora·.szym wvi:adiku me pO"'oszą W 19-:Ym w1eku przypa:.laJą silne epi 
toweć tę ooerę w Ja.J)Ónji przez ponow artyści zespołu. ale libretto opery. Uzna demje grypy w roku 1830. w roku ·l 840, 

Re~ruci amer)".l.rnńsc:y p~dczas wojny nc jej wystawienie. Dyre,kc.ja · ze.sporu jemy i od:z,:'-wruny cza~nw:il_ł potę~~ mu 
1 
w roku .1~89 i 18~0.· Jedynie w Eur0PJ.:: 

byli P'oddawani specjalnemu egzamino- wyciągając konsekwen.:je z ·naucziki pre zyln Pu;ccnicgo, ró.w•n.1eż .nie .ne~u : emylzachodmeJ . po?hłonęta on~~· tych ,: fa. 
wi, zwanemu pospoHc:e ,,próbą in;telige.n mjerowej pomy&lała przedewszyshkiem o poetyclne~o µzdolmenia hb;ec1~ty~ ale ta~h 40 tys. ofiar. ~le ~aJWlększe roz. 

· cji". · gruntownej przeróbce te1kstu i przysto- ta sztuika 1e~t ~ tego sforo~ ~e JaJ>{'n· miary przybrała ep:dem1c: grypy. \V ta-
Obecnie psycholog amerykański, dr. sowaniu g.0 do wa1ru;ników życia iaooń- ską, że musi się nam wy<lawac kary.ka-,tach 1918 - 1919, kiedy hczha ofiar do­

Wechs.Jer, podjął podobne egzaminy · z sikiego. Są.dz.o.no że te zmiany w tekście tµ,rą i musi wvwo~ać smfe-::h. Może z;do- .sięgla około ZO mil7onów. Choroba w (JVll 
. „cywilami" obo'ga płd, najróżniejszych zapewnią operze sukce·s. l5tomie ' zano- łałoby s · ę tllniil<-nąć s,kandalu, gdyby po-i'czas przyszfa·· z Chin \VÓbec czego iia.-
klas społec~nych i . zawodów. - siło się n3: powodzenie. Bi·lety już na kil szcze~~lne . role„ Qowierzono. japończy- s~t!guj~ raczej Da naZ\vę chińskiej g!·ypy 

RezuHaty te są dosyć nieoczekiwane ka tygodn1 ·przed J)1"emierą były rozsprze kom 1 Japonkom . . . mz „hiszpanka • · . · : _ 
Podcząs wo;ny na półtora m 'ljona ba dane. w crnhl premj~ widovrn.fo wyr'eł . ~4UAMJiitfi\'1* Ntffeł! ™ pW@ggiiiM,._.'lfłt~--·HI ON~ 

danv,ch rekrutów przeciętna wynosi 61 nib naiwyiwomfo·sz.a nubli~mnść, I 
. ,puniktów. Obecne bada~ia dr. Wechslera l wśród której nie brakło kilku członków 1 

wyk<llzały: j :rządu Ji.Cznych przedstawicieli ster r~an ,·,otwórzcie trumnę--cn ~yj'e''~ -: : :; .. 
N ei;; m~wita scen·a na cmentarzu w Biatvm)tok11.;,:r, 

U iiiktorów 75 pulllkt6w u batl!kierów SOl\"}'ch, <>raz r~'"irezenttl.ntów ciała d'y'· 
86, u inteligentów, kt6rty' o/!byl:i stud;a p~om~tycznego. W chwil~, _gdy odezwały 
uniwersylecikie: u mę:iczyzn 27 ... 11nk- s ę p1erw·sze tony muzyil'.1 panował na- 1 

· tów, u kobiet 130 Na:;iiekaw~ze. i~dnak strói uroczysty. ~· . . I W B:t::vlyms~oku zma:rl na~de na udar'żądan.:.om srafo S1'·ę zadość. 'oh<lzaJo §.~.ę. 
są rezultaty badań wsród ,.girlow te- , Ale ten nas,r61 uroczysty rue trwał .serca, urzęd!n:rk wojc:wództwa, M:iecz';- 1 że · trup ma wygląd napra.wdę- n.'•esa.no­
atralnych i z nms ;kho'owych, uchouzą- jedna·k długo Zaledwie bowiem skoń- sław Pusz. · witty Na blaidiej twarzy w:·dirit:ały mm:·~1i 
cych powsze7hni; za ,·,ga 11ki"., Wyka;;;a- cz~„o p?ern:szą sce:ię, gdy już jaki~ gość ZwlvK; pozostawa!y w domu trzv d:ii ce i można. byfo podejrzewać Żt! tą ,nie 
ły . o~e p~~ec~ęime 126 punk tow, a nie- ·~t~ry s~ed;z?ał ,w J;';e:wnym r~:dzre. fo- poctl.!l!l p:· z vstąp:ono do poiu·zel.m Na ~m'.erć, ale sen. 1 .x1 
'H>-.ci ,.., „ ,. Z1edn oczo1•1c·1. I L:H, z~m~ł się gmsno, , podmod się z cmentarrn irn d grobem gdy kS.ądl rnz- Wezwaino 1ekairzy. Raz jesz.cze piol:j,-
. Wynikałoby z tego, że np. dr. fil o-, s1edzema 1 zawołał w kJeruu.:..lru s-ceny: I J)O.:z:.il mod'lótw y , nagle rodzo'tna prz·~„\" a dano szczegółowemu ba<l.an'1u zwłoki ; 

.tofji iest sześć razy głu p::.zy od ta ncerki l - Al ez ta ntuka jest ponrosht kary .b po r~rzehowy ceiremonja ł, dorn ·11~.tj<tC stw•:•ordzono stanowczo śm:\€11:ć. · . '1 
z rnusikholul Ostatec: uie cllaczegóżby katurą, coś taik'ego mo,Zą sobie gnć w i' s· ~ citwarc;a trumny I sr>rawdzenia 'i.V Trumne za.tnkn~.ęto i opus:zc:w1110 ·:<ł(} 
~i~ 1 l Europie, a.le n:ie tu w Japon1ji ś. p. Pusz astotn:ie umaJlł. 'Dz.:1w11:1.rm tym grobu. · - · · · · :;J 

„.''·· 



Z boisk zagranicznych • . I.' 
--:••-~ 

„Królem zhr·owvm" Austrii został robotnirzv „ d A. S. 
Państwo w państwie radzi z udlia?em Polsk•. - „Za­
~apturzoąvc-b" nie trzeba siać, gdvż sami oni się rod za 
na najlepiej- uprawionei roli w Niemczec;1. -1 zagra. 

nic-ą orasa sportowa nie rolli koł<osów. 
'Jak już niejednokrotnie podkreśłaliś- · amatorskie -piłkarstwa niemieckiego. 

my tytuł „Króla 'zimowego" .Austrii zdo I \Vystarczy jeżeli prZJ'POmnimy, że 
była . drużyna . robotnicza „Brigitenauer I Niemcy, aby przeszkodzić zawleczeniu 
Atletic Club~', (w skr{Jcenlu B. A. C.). de nich tej zarazy Już od 2-ch lat zam-

. Zeszłoroczny mistrz „Austria" zna - knęły swe granice„ nie wp.uszczaj~c ża­
razt się razem prawię , ze znaną w Łodzi, l dnej zawodowej drużyny do kraju. 
a mistrzem na rok ·l9?5 „łiakoah" w po-1 Fakt ten . stał się · światowym .ciosem · dla 
środku tabeli. ' . · _ . · zawodowców Austrji, którzy nie mos.;li 

Czołowe miejsqa · w tabeli zajmują nadmiaru swych żonglerów nigdzie ek­
tównież rekodz-ielni.eie i robotnicze dru- . sportować, schylili się już do upadku. 
tyny Austrji . tak, te po B. A. C., nastę- · Bo nie trzeba przecież dodawać, jak 
pu~ w chronologicznym porządku: I mile by!yby te bratnie drużyny w Niem 
Admira. Rapld, . Simtting, floriddorf, a 1 cze.eh widziane i nieźle wynagradzane. i 

tylko Wack~r .zajął piąte miejsce od do- Nic to jed.uak nie pomogło, gdyż zła, I 
łu tabeli. . . ~- · a takiem jF.st bezsprzecznie zakapto- ' 

, Druga ~erja rq~fywek ju~ Tozpo-1 rżo~y pr?iesjo.nalizm, nie trzeba siać, ! 
częta, a pterw~za, ,J.eszcze mezupełnie gdyz rodzi on się sam. To też i Niemcy 1 

skończona. · cha·cia,ż · reszta roz~rywek ! mają już swoje chwasty, które wyrosły 
, • I 

jedynie tylko Vienąę i ewentualme Si-
1 
nawet na tak wspa11iale uprawionej i 

mering może nieco do góry podźwignąć. • chronionej glebie. I 
F. I. f'. Ą. nie zgodziła się swego cza-I Oto kilkakrotny mistrz Niemiec l. f. 

su na urządzenie · rezgrywek poza jej C. Niirnberg, ku oburzeniu całej prasy I 
płecyma i bez '}ej.zezwolenia, odrzucając za wywleczenie sprawy na światło I 
projekt rozgry\\1ck• środkowoeuropej- dzienne prosi pafJstwuwy Z. P. N. o uka l 
ski puhar p~.m1iędz:y Austrją, Włochami, ranie 4-ch swoich graczy za przejście · 
Węgrami i Czechosłowacją polecając za do innych klubów i pociągnięcie do od­
prosić do udzialu I inne państwa. Spe- · powiedzialności tych ostatnich za ka-
c.jalna wyznaczoQa w tym celu komi- 1 pernwanie. · · .: 
sja obradowala o·neg-daj w Wiedniu. I Prasa sportowa nie robi nigdzie t. · . :. 

Na tych obradach. na które zapro- zw. kokosowych interesów. Belgijski Słynna łyż · • u. rka MERY LYO~!ET z1.:~cra laury na pc-pisach sportowych w Si. 
&zono równiei Polskę i Jugosławję mia-' Z. P. N. wydawał na własne ryzyko ffi..,r.i.J.. 
ły być uchwalone wnioski dla kollfe- bardzo efektowny tygodnik, który był ·i..M!i AJ'5ł'h"ł~~---~a!:~ .J;(ł!fl;~DU!ii&®Jm~Mi!!#!M*ł.W«W'i!!IWiii 

~::~~~ ;:~~~ ~~ó::c1;:.będzie się U-go I {e~::~~!~i~eje!oJ3~;~1~1~6.~o o~~~~~) ł ~ dlb ·1 n> r·~ IT o WJ 1~.-ij1n '11 ~ 111 f k . . I( , . 
Mote więc i poł$ka piłka nożna sko- na. picrwszorzodn!ch zaw~dach nie na- :i~u ~ u u 11 L ff .· tili J •. Il J; n' 11~w21 I I ~i un w·R l 

rzysta coś z tęgo. _ I lezy do rzadkości tygodmk sportowy . "' ~ · · . . 
Chiński .mur, Jakim otOCzYły się nie cieszył się widocznie wielką poczyt- zostanie ut'worzonv w dn'u 28-~o stvczn a 

Niemcy, z obawy przed wtargnięciem nością. Bowiem deficyt wydawuictwa . . . . , 
zarazy profesJona11imu nie uchronił ich w końcu 1926 r. wynosi 70.000 franków 1 • . Łódź, 22 styczma. 1 zgr~madzc·l1l ·~ od'będ~.·e s:ę w lol~aifu -~<?1 ·j 
od d b 

d · · · N' ł „ . · I Przed k.6koma m.1es.ąc.tm. u, wurz~ ł.i. sk.rcJ Y. M. C. A_. przy ul· Pl.ot~kows~,e 
tc~o o r? ~1e1~twa.. te pomog Y beh.'1J.s~1c~. . się w Łodzi kom:i.:;ja orga·n za-cyjua Łó<l·z nr. 89, z następuJą..;~m puir~ądloem dZi•ie:n 

tu, am drakonsk1e srodkt obrony, _stos~-1 I Jezch wobec tak słabego zamtereso k::ic·go Oiuęgow~go Zw. ązku h.itk: Ko- nym: l) zagajen:e b wybor przcwodn»­
wane zewnątrz, ani też nadymanie się wania się sportem w Polsce, żadue z szykbwej :i S:.atkowej, która poza µ ,wo- czącc-go . oraz ~1.,~retar_z.;,; 2) sprawMda 
i zapewnienia leadera Niemiec, p. Ble- wydawnictw sportowych nie przynosi rzen:iem zw~ązku wz 1ęb nef sia;b~,~ <;ibo-· l1':1e ~ dz..ra.łal~1.oscn kom.ISJI; ~) z.ait~.~rd,ze 

h 
, · · u , . . . 

8 
w:ąz·ek utworz.en·:a zWi:-ązku · polśk . .ego m.e L przyJęc1e statntu Okr.Zw. P1•tk~ S1a..t 

se ke nazewnątrz a na,JczystszeJ wo Y, zyskow, trudno s17 dziwić. A. • ,, ~ki koszykowej li siatkowej. Prace ko- ~owej i. Koszy ko~e~; 4) wybór za~~ąd~ 

w~nikipolaków na .mistrzos'twach skoków 
. w Pontras na 

mósl! tej ws••aly Już ukoflcwue. 00-e~n:1c -1 kom.s1 rew-.iZy.m.:J; .s> wolne wn.Qs,kr. 
dow:adujemy s:.ę ż.e na osląt111:•em ·pasi:•e i Po uko11siytuowaimu ~;.ę władz ~kręw 
d!ze-ni:u poistaniow:ono na dlziień 28 s.tycz- gowych, zwol.:i:~e ws:tai~:1e w If>du. w:ł 
nia r. b. zwoł..1.ć walin .; zgromadz,~·n .·e Idu ne · zg-romadz.cme c~kręgow~ kto~e ~,.., 
bów, które przysrąpJly w charakterze cyduje o ut worzenm P-otsk11C~o Zwi1aiku 
cz.troków do zw.ązlm ~ódzk>iiego. WaJine .P.1!kii S:.a.tkowej i Koszykow1.::i. 

nie są nadzwyczajne. 
Zajęli_smv miejsca w drug.ej dzies:ątce. I TBDrBłYCZłUI n~11ka. rtr~ 1łanł1 VI la. K. s. '" 

· · ,, · · · , ,; .,· 1 · lódi:· 22 styczn~u. ru:e w l1oka'lu wlas.nym ~:otrkowska tbs~ .P~ntresma. 22 sityczrna. ! slk.rn, S:eczce 1 ŻytkoW1.1czu dov. .ad „.l'c- . , . k itku pogad.m•i.:k z nauku o strzale. 9.(). 
Bar~o sk,ą~ -~iiąd.o_moś~i 1Ya~cł~odz.ą. my s:'..ę. że zajęH ni1ejs.ca w d.n1g-~·e1 dz.:,c ~ódJrl<iii !\lub Sport•owy zwró: ,1ł ~ ę z K. lV. pręychyi 1to s;ę dio prośby Ł·J\.S.~ 

s _ Pomrc~ilłla, gd2111e ~~~y S.'~ odbyc m:- Sl.iątc,e. {e) ' prosbą dio tut. o„ o. K. o przep. owad.ze· przydzl 10.lai'::ic odpow.·ed1b:ieh . of.oorów i 
strwst~a sko~ów. nar.~::mrskt~h· Z prasy , . I podoi·:i~er(,w do prz.eprowaid!zem:a poga-
za!{ra·~iczn.eJ . dto!"'11ą.ćimemy s.ę następu- , da!llck 0 brol1'i ręcznej d maszynowej w 
iących szcz.egółow :· ·· · 1 · h. ' . Misitrzostwo skoków w Porutres:inia . następuiącyc 1 t~nrr:rn~-c . P•_erws~.a pov,a 
rnusiano odłożyć d.o poru:1ed'1J:·ailkud•ńiia 17 da111ka rozpo~~n.e dn.;a 2.5 stvc,zn<.a r. b. 
b. m<z powodu zaw:ei śn'.1ex!1ei. Konkurs o ii;o~z; ~ w.•t:cz .• n~stępne z.as co ~.?.; 
skokow od'był· sile_ przy wspołud:z;lale na:r rek kazdcgo, tyg-odn.a od ~od.z. 8-9 , 
ctarzy: Austrj:. ·Szwajcarii. Wf.och i Pol czo rem w c:.ągu 6 tygodtnlll. 
ski. Do, konkursn~ sta.rtowało około 30-tu Jak w!1adomo Ł. K. S. p<>siiada poza 
z~wOOnil!ków, wśród -których obecni byli oobą strzeleic:kie . m:s:trzostwo hliuhowe 
ruooma.1 . wszyscy ciołoW'i wym'.1cn:•o- oraz n.a wła·s•nym ternni'.,e sporl'Qwym, 
nych państw. Wa1nmld śni•eżne ,:, atmo- }ooną z na:jw:1ększych strzdruc t.odrii. 
sf erycz.ne byfy znakomite. wskutek cze 
go osi'ą~ęto kilka w)rnt:ików wsparuia-
tych ponad 60 mtr. _ 

Pierwsze miiejs~e zajął norweg Dag 
fin Carlsen. tiiląc wła~ny rekord ·skocz­
ni Pontresilłla t · ustanawialąc nowy wy­
nik.Iem Ponad 65 mtr. Owa jego p<'.ierws·ze 
sko~i bvlv 43: 59 ,mtr~ .Ogólna nota jego 
wynos'.Ja 18.7-22. ··Carłsen był przedmlo­
.tem bardzo serde;cinl!ch owacji. 

Drugie rnf.~jsee .. zaiaJ szwajcar Fide11 
benz wyn:Jkami: 37. 58 i 59 mtr. z notą 
J7,1.96, trzeoi b,vł rówrit:eż szwajcar, 
koch z notą .16.250-

0 zawodnrikach polskich: Krzeptow-

Po'ska b"erze udział w za­
wodach narciarskich 

o m:strzostwo Francii 
Polski Zw'.ią·zek N'1'.roi1~rsld wys~ 

, ek.spedycję 111ar.c:iarską na . z.a wody o m-).. 

• „ • • • • • • • • • I :S.tJr.z-0<S1t wo FraJ11t.cj!i„ k1t6re oobęd:z1·:ie s'<ę . w 
„Skiiormg", !est najbardz1ei boda1 wyczerpuJącym 1' na1wtększeJ wymagającym d1rn:ach od 10 do 13 lutego w Chamom.X. 
odwagi sportem. Polega na wyścigach koni. POKan~anych prz3z narciarzy. Czło- W skład drnżyny polsk'.łej wejda: Cziectl 
wiek i koń narównl biora udział w osiu~ jak.największej szybkości biegu· Roz.mus. Bu;iak tł M.otvka.. 
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nl~a i ~o!nk n~i~tarmmi Ill~lmi w Roiii. oz~~~~~~s1r~~!l~"~l~z~m1 
130 1 145 Jat-rokordam dlugow1ocznośc1. w kościele. 

Lipsk, 22 stye.zn:ia. 

1 
iww---

Moskwa, 22 stycznia. rysówki podróż na przestrzeni 20-stu W czasie nahoieństwa w jednym z 
Podczas świeżo dokonanego na tery wiorst piechotą. kości.ołów za:chorowało nagle 9 dzieci. 

(orjurn rosyjskiem spisu ludności stwier ·We wsi Łaty, w obwodzie apchsklm, Po zbadaniu przez le.kana chorych 

• •• Nie było mężczyzny, który opart. 
by sie jej nęcącej pokuslie, któryby nie 
złożYł u iei stóp swvch zmysłów. uczul! 
i majątku. dzo110 dwa przypadki osiągnięcia nie- stwierdzono przypadek jeszcze dłuższe- okazało się, iż zostały one zatrute gazem 

zwykle sędziwego wieku. go życia - wciągnięto do listy ludności . który ulatniał się z ruru gazowei. 
Mianowicie w Nowoborysowce, na rolnika Szapkowskiego, maJą~ego 145 

Białorusi sowieckiej, wciągnięto do li- lat. Szósta żona Szapkowskiego ma 
stv l udnośc i 130Qłetnią staruszkę, polkę, obecnie 86 lat. 
Mariannę Małarewicz, która wykazała Niezwykłym zbiegiem okoliczności 
się papierami, stwierdzająceml jej uro- Szapkowski jest również polakiem, lecz 
dzenie w 1796 roku. osiadłym oddawna na Kaukazie. Języka 

Mim.o sędziwego wieku, czuje się polskiego zapomniał zupełnie, mówiąc 
Malm:e~icz doskonale i w przededniu swobodnie po rosyjsku oraz po J?rn­
spisu odbvla z rodzinnej wsi Nowobo- zif1sku. 

Rosjanie 
na szancach w Szanghaju 
Europeiczycy „ rganlzuią obronę 

swych siedz b. 
Londyn, 22 stycznia, 

o ra y wojskowe w Moskwie. 
Z Szanghaju donoszą, że władze 

mh;dz\ narodowych koncesji zwerbow:i. 
ly 900 10sjan, byłych kontrrewolucyj­
nych żcln!erzv. dla obrony SzanglJ<!Ju _i 
;.'.;c Zl·Stała s:·~•mrzona kompanja aw~ry­
ka•'iskU1 oc:1lfini!\lW. 

') AROMATYCZNA.MOCNA i WYDAJNA. 1. 
WSZtCHSWIATOWA FIRMA.ISTNIEJĄCA oo ROKU 1787. 

·Brorza w nich udzial 300 dal<Jgatów. 
Moskwa, 22 stycznia. W imieniu pm tji komunistycznej bierze 

CASINO Dlll i dni nute~nnbl 
Pean na cześ4f w ełkre1 miłości nieznającej 

ani przekonań 

W grnachu Wielkiego teatru w Mos- w nich udział prezes centralnego komi- I , 
kwic rozpoczęły się obrady zjazdu To- tetu wykonawczego Ukrainy sowiecl(icj : 
warzystwa obrony chemicznej Związku Piotrowski, w imieniu rządu sowieckie- l 
sowieckiego, t. zw. Awjachima. \V obra ~o - Rykow, Woroszyłow i Kujby-1 
d:ich bierze udzia: 300 deleg-atów z róż-,szew, w imieniu armji cz~rwonej -
nyc,h micJ'.'ICowo~ci Rosji sowieckiej. Bubnow, St. Kamieniew, Budienny, Mu 

Przewodniczy obradom wiceprezes klewicz i inni. • 
rewolucy Jnej rady wojennej Unszlicht. · 3 HDbY lYlłąune w~złam: u~u[bowionei miłoiU 3 

Carski oficer ochrany - Komunistka - Sybirjak. 

Nio z wyborówł a z nominacji powstania 
Zgromadzania narodowa w Hiszpanii. "K~[HAHKA ~flURA l[HftAHY" 

· Madryt 22 styczr1 a. 

1

„tawir.Jdi ;111sz1;7cgólnych zawod.1w i 
Zwołanie ?s:romadzenia narodowesN korporaqi gospodarczych, mianowa­

hiszpaih.kkgo uczPkiwane jest w d;u:u nych prze~ rząd. 

.... 
o.amąt w lO·clu a tach. 

10 najhliższyc.:.h„cm \\"dług o~wiadczneia Primo de Ri· 
Zgromadzenie uarodowe nie b?J:7-ie very t;ik skompletowane zgromadzenre 

.reprezentacją parlamentarną powstalą narodowe przyczyni się do usunięcią po 
w droC:7.c· '.N,:.l••.rćw powszechnych, kfz lityki z życia publicznego. 

Ro1ę główną kreuje znany ~e swego talentu - utubienJec Łodil 

b~dzi~ starHlw1ło z~romadzenie pr;·.d- Włodzimierz lił\JDRRDW 
wwwa•++aiMNAA*' wew A' 

_„ 
IM' i 1 N'4 

Tam gdzie bomba I knut hyły treścią życia! 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
Ceny aprzeda:tl detalic:ińt 
za tuzin: Nr U03 1 dol amer 
OLLA itst ud •wetdnlono naf. 
starH2' przodulącą mark, 
śwlatol.'<ą, udow(,dnłone na1 

bezpieczniejszą. 

OLLA ma udowodniono naj. 
większe rozpowszechnienie 
Pełna gwarancja ~• kaid• 

szt u!<e 

Dr. med. Krwioiercze bestje w ludzkiei sKórze ! 
Martyrolo!Oa zesłańców sybirskich! 

W obliczu egzeBocyjoego plutonu! J. POlAK~W 
Chorob!ł dzieci. 

Kanstantynnwska J7-1 
Telet-0n 39·75. 

Przyjmu•e: 

Specjalnie ·. dostosowaną do obrazu ilustracię mu­
zyczną, opartą na motywach rosyjskich wy ~ona po• 
w:ększona orkiestra w połączenfu z oryginalnym 

od 5 do 6•/, pop. chórem rosyiskim: 

,,Zielona Papuga~' 
Prolog· - u\Vertura z opery Gli.nlli - „Żyzii za caria". 

Pocz11tek o g.odz;. 2-et. 

"MME **WU*#M' M94?A&''P- 94 

Zawadll!ka 10 
Przy1muje corłzłen• 

nie od 3-7 pp ...... 
LECZ.NICA 1 WYKWINTNY MANICURE 1rJuchota uleczat-

eo gr. Oraz strzy:i!onie i czesanie Paf\1U: na. Fenomenal­
lekarzy specjalistów I g11binet denty- po cenach konkurencyjnych w pierw-:ny wyn~lazek „EU­
- styczny przy Górnym RynkJ, - szorzędnym zakładzie fryzjerskim PO-jFONJA zaden:~I~­
Piołrkowaka 294 tel. 22 89 MORSKA 3. Uw3:ga: Manic!1re '"'.ykony-1

9lrowany ~pet;1 1
• 

' wa była pracown1ci:ka z ulicy P1otrkow;stom. Sami si~ w 
'przy przyl!tanku tr;mw. pabjanlckicb), sk.iej 17 P· Sala. . 22

1

domu w;yleczyc1e z 
przy1muje chorych w chor"ł>ach wszyst- ~„ W14& mAMl'I przytępionego s~u-
krch spec1alnoścl l'ld g. 10 rano do 6-ej ~l!l!!!!'f!f'f; chu, szumu i Cle• 
oo poł. Szczepienie ospy, analizy (mo- fil M~E'>i'hfMWI !mięcia z u11zów. 
CZQ, kału, krwi, plwocin etc) operacje, i:B t;r. mec;lj. Liczne poclzięko-

Jedyna Szkoła 

rvsunku i malarstw~ 
pod osob stym kierownictwe~ 

Laui eata św ato" e1 słoi ... y 

Profesora Artysty Malaria 

Maume~o IK{HUrn opatrunk•. ~ ' • wania. Pouczającą 
Porada 3 złote. -- Olaner broszurę wysyła • . bezpłatnie na :żqda- .Akt wieczorny• - w godzinach 

- Wizyty na mieś<:ie • . - · Il nie. „EUFONJA" rannych Malarstwo 1 Kompozycia! 
Z•hle$!1 i operacie od umowy. Kąpiele ~nwyna1· ~(I' a· Toezl· leNtlna2N!8„-98.9:. wLieo~ki.. .pod Kr&k~-świetlne, Naświetlania lampą kwarco- u lll Zapisy codz. od g. 4-7. PREZERW A TYWY w4. Zęby ·sztu.:zne, korony złote. pia. 

najlepsza marka światowa tynowe i mosty, Roentgen. • Choroby skórne. z• dobrą cenę. Po Piotrkowska 71 front 3 piętr<\ 
żąda<! w skladacli aptecznych W niedziele i śwl~t11 do god1. 2 po .poł 2 "OkO'e weneryczn,e ' mo· azukuie iiię loka-1 
aptekach. perfumerjach i w sill!- czoplc•ow„ lu dla •towarzysz„. POD~ tlO[bJ 

1
-e"wa~ne 

dach optycznych. Ogłoszenie. IJ I ! Przyjmuje n1a aa godziny wie · U 
Reprez ra lódi t woj Łódzkie: od S-10 • od 5-8 czarne. Oferty 11ub 

Perfumerja D. Mfo\RKUS, I(omomlk przy Sądzie Okręgowym wwwa l.enenle lam"'ą . . 350 K·. 231 t inne, s1.1H.nie trilloti11owe l L tło 
Piotrkowska o9 td 28 02 w Łodzi, Ja:n Rzymowsld. zaml~~a· 

1 
kwarcową b 

1 
t ł przyimuje do reperacU. , 

WAŻNE DLA PAt'ł Ut IY w to.dz.I przy nUcy 5lettklewkl:a 'i'nniown j ~:t~ 1 ~~i~ ~~:~~a tfL 6·go Sierpnia 76, 111 piętro · : 
l dniem 19/l 27 r. wys1ąp•łem 1 firmy lekarz. dBUfYSłB 67, na zasadzie art. 1030 U.P.C. ogt;i. U . . tj z ~kopani.li ty. „Kredyt · Na. Tanio- bo. w .pr.ywatnem m·eszk. . 
J LITWtAK Główna 201 pu.:esi~d sza, ie w dniu 1 lutego 19Z7 r. oo SC.:>~ y 111wrot I.). I. p. 10/12 M' 5 5 

8. 1·unarłenp
1 1·dootrtkrouiwy •ka 16~ f. Horowiu ~~:li!~ ~~~0n~~ 5~~b:;:re ~!~~~p;:; akronin~:~blowane Jaglelo4•ka 8 o~ bezpłatne! nau I Pr~ bf "kSlnt h· u rowy 

u ' ' 'ł daż z prr,etaqyn publicznego rncho· Ił t 13 , ,. Smerełiów „, ki . dywanów.. un J u Di ' 
telef. 61·27 telef 51-27 prl tyjmufe \V piecz n-0tci, należących do Adolf.a M.;indcJ. An11rzeja Ił m. 1J pensjon11t I klasy. petr61kil~cb P?5zku~u1ę lat 15 do 16. izraetlta •najdzie zaj„cł ... 

p I - • n cy przy ul. łotr h I kt d j 1 I bi! ir ll komfortowo urzą- in e . panien i. - . , • „ . „ „ o ec~jąc się nadal, gwarant~j~ kowskłej 29ł, so na s a a ąc:y·c 1 s ę 1l me • 31. · -7 d:z:ony. Życie obfite Cegle i~na 31 I p. :ło~~;ażnem przedsięb1ontwt„ pr:iemy· 
sumienną pracę codiiennie od glldz I u-arowan eh na sumą d. 3.J60. • li swnczne ceny u-1m 5 (między todz. I . 
22 z powatantem 2-7 wiecz; Łódź, dnia ~O grudnia 192.6 r. 11!'.!l mlarkow'ane. 23 10-12. 30 Oferty pocl .,Biuro 46• przyjmul• 

ST. HOLUP. I ****;:;;: IComondk: JAN RZYMOWSKI· OOOOOOCOOCOO ~ tt i 1 ... u l.U llll admin. "Republiki". 

Prenumerata· w Ł_odzl _zl. 4.0o mle.slecznie.-Zamlej!lcowa? zl. Ogłoszen1·a ·„ ZWYCZAJNf: 8 gr. za wiersz miUmetrowy (na stronie 10 szpalt). w TEKSCll!j 
. • mles1ęczme.-Zagramc~ 7 zlotych miesięcznie.- 40 groszy ża wierz m!Umetrowy (na stronie 4 szpalty). Zaręczynowe t z.aślubin l)O -::======== Odnoszenie do domów 40 gros?.y. ::z==; -== tekście IO d. Zamiejscowe o 50 proc Zagr. o 100 proc. drożej. Za terminowy druk 

Reda!tcja I Adm!nlstracła, Plotrll.owska ''· Godziny przyjęć redakcll 6-7 
osi:loszell adminlstr. ule odpowiada. Drobne 10 ,r. Poszuk. pracy 5 gr. NaJmu. 50 er. 

T elefony redakcji 27-2-ł. 36·-ł3, 36··H po poi Rękopisów nlczamówlo-
Tclcfon admlnlstracll 22~14 - - - - nych nłe zwraca się. - - - Ogfostenla kolorowe (mlnimal~a _wielkość · ćwierć strony) 100 procent drotej" 

--Zą wydawnictwo „Rel)ubllb" Sp. z o~r:-Oi:ł~. Wlad}'.sław Polak.--· W dx~arnl ~Repubłikl" tod~ Plot[kQw~ -- I Iła • • - -. . Jled&kł()( od.lmL Jqzd BIUUU. .. 




